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Tarcia wewnętrzne
W SANACJI.

WARSZAWA, 4.5. W o-sladunk-h clmiaich 
łbaiwiło w Warszawie wielu posłów s-aaia- 
cyjnyeh, odbywały się posiedź einła po- 
sziczeigóilinych giriiip, pozaiteim zaś, jalkieś 
poudJne nairaidy. Jaik słychać, teanarteni 
itych uair.ad były .nowe, a. siilme bardzo tar 
cita, jalkie powstały w bilolku rządowym., 
głównie poimiędizy t. a w. giruipą leg jono­
wą, a reszłą obozm sanacyjnego. Tarcia 
ite powitać iniały na tle rzeikomo i:dep- 
iwem. Są tam ponadto- dożę nieiporoizuim-ie- 
nia personalne. I talk: pewna grinpa skło­
nić chce ip. Pollialkiewlcza do poirzuicen&a 
stanowiska wicetmairsizałlka, ofiarowuj-ąc 
miu w nagrodę stanowisko wojewody. 
Wiskultelk licznych mieporoziumiień wstą­
pić ma genenallin-y sekretarz BlB., p. Do­
lano wslki oraz nastąpią podiolbne .przesoir 
ujęcia na sitainowiska-ch wiceprezesów 
klubów BB.

Skargę o fałszywe zeznania
WNIESIONO PRZECIW HITLEROWI.

BERLIN, 5.5. „Welt am Momftag'’ dono­
sił, iż wdrożono przeciw Hitlerowi skargę 
o fallszywe zezniańie pod przysięgą, zło­
żone na roziprajwie sądowej w dlniu 7 
Ikwietnifli, w którem Hitler, występując 
przeciw socjalistycznemu dziennikowi 
„Frainki&cihe TaigesipOrt“, za pnzecłrufk ra- 
chuinkiu hotelowego, wystawionego Hitle­
rowi przez hotel Kaiserhof, wypierał się 
wydamia w ciągu 10 dni 4.048 miairelk. 
„Weil am Montag“ twierdził, że zezna nie 
1-Mera było f-atóyiwe i dllaitego niie może 
pozostać bezkarne.

Nowy dekret hiszpański
PRZECIWKO ZAKONOWI JEZUITÓW.

RZYM, (KAP) 5.5. Hi&zipańskie mini­
sterstwo wojny ogłosiło rozporządzenie, 
na zasadzie którego wszyscy członkowie 
izakonu i nowicjatu Jezuitów., których 
pozbawiono uilg wojskowych, przysłu­
gujących duchownym, wiinini pod rygo­
rem wysokich kar stawić się do służby 
iwojislkowej. Rozporządzenie ma mieć moc 
obowiązującą wstecz-, aby w tem sposób 
wszystkich czlonlków zakonni, którzy opu­
ścili Hiiszpainję, zmusić do powrotu i 
jwoiefliić ich do szeregów'. Wynika z tego 
również, że ci ‘wszyscy, którzylhy nie po­
wracali, uważana byliby za dezerterów.

Dekret ten stanowi jeszcze jeden do­
wód antylkościełinej polityki masońskie­
go rządu w Hi&zipanji.

Aresztowanie dyrektora
KONCERNU KREUGERA.

SZTOKHOLM, 3.5. Generalny przed­
stawiciel kcncerinu Kreugera w Szwajca- 
rjl, Bredberg zoslal aresztowany pad za­
raniem współudziału w nadużyciach 
Kreugera. Bredberg był dyrektorem pię­
ciu towarzystw akcyjnych w Szwajea-rj". 
będących ekspoizytuiraimii kanceinnu Kreu- 
gera.

PRZEWIDYWANIA
po niedzielnych wyborach we Francji.

PARYŻ, 5.5. Z komentarzy, które 
ogłoszone zostały po wyborach wyni­
ka, że jeżeli wybory dnia 8 maja nie 
przyniosą niespodzianek, wówczas sy­
tuacja radykałów, jako najsilniejsze­
go .stronnictwa w Izbie deputowa­
nych, nie będzie należała do najła- 
twfejszyćh. Wydaje się irzeczą wąt­
pliwą, czy radykałom uda się sfor­
mować rząd lewicowy, ponieważ z do 
tychczasowych oświadczeń przywód­
ców radykalnych wynika, że o soju­
szu z socjalistami nie może być mo­
wy. Umiarkowane stronnictwa lewi­
cowe połączone razem nie dadzą sil­
nej podstawy dla przyszłego rządu 
lewicowego.

Prawdopodobieństwo porozumienia 
się Herriota z centrum względnie z u- 
mierkowaną prawicą jest więc bar­
dzo możliwe, Herriot zastrzega! się 
przed wyborami kategorycznie, iż nie­
ma zamiaru współpracować z prawu-

SPRAWY

ca. Jednak już dziś w kołach poli­
tycznych wysuwano komiibnację so­
juszu politycznego Herriota z grupą 
Marina.

Koła polityczne tłumaczą pewne 
przesunięcie sił politycznych na lewo 
.bezrobociem i wskazują przyteim, że 
największe stosunkowo powodzenie 
miały listy lewicowe w departamen­
cie Sekwany, w którym znajduje się 
około połowy (160.000) bezrobotnych 
całej Francji. Jednocześnie wikazać 
należy, jako rzecz nader charaktery­
styczną spadek głosów komunistycz­
nych. Kandydaci komunistyczni w 
Paryżu mają minimalne widoki przej­
ścia przy następnych wyborach.

Koła polityczne wskazują przytem, 
że zmiany w układzie sił Izby depu­
towanych nie będą znaczne. Przesu­
nięcia wynosić będą kilkanaście, a 
najwyżej kilkadziesiąt mandatów.

POLSKIE

com ze.strony P.olSki i w.tem tkwi 
ądro całej sprawy, że prasa niemiec­
ka te alarmy z takim zapałem po­

chwyciła, a. zatem chodzi tu o to, aby 
drogą sztucznych alarmów zwrócić 
uwagę zagranicy na pewne lizekoime 
niebezpieczeństwo ze strony Polski j 
rzucić podejrzenie na Polskę, że ży­
wi agresywne zamiary wobec Prus 
Wschodnich i Gdańska, a wszystko 
to, aby umocnić swe żądania zbroje­
niowe i rewizjonistyczne w Genewie, 
że cała rzecz została zainicjowana 
sztucznie, i że korespondenci angielscy 
stali sic mimowolnem narzędziem o- 
sób trzecich, jasno wynika, gdy się 
zważy, że ani ludność Gdańska, ani 
prasa gdańska nie poczyniły takich 
obserwacji na miejscu i nie podniosły 
alarmu, a potrzeba było clo tego, aż 
korespondentów z Londynu.

Robota szyta zbyt grubemi nićmi.

W RADZIE LIGI NARODOW.
WARSZAWA, 4.5. Minister spraw 

zagr. p. Zaleski, wyjechał do Genewy 
na zgromadzenie Rady Ligi Narodów. 
Porządek obrad Rady Ligi obejmuje 
22 punkty, w czem jest 6 spraw pol­
skich, a mianowicie: cztery spraw y 
gdańskie,, w tern trzy kolejowe, doty­
czące kwestji, czy nadzór kolejowy 
na terytorjum wolnego miasta Gdań­
ska przysługuje wyłącznie Polsce, 
czy też i władzom gdańskim. W związ 
ku z temi sprawami wyjeżdża wraz z 
delegacją polską dyrektor departa­
mentu ministerstwa komunikacji, ip. 
Gałecki. Czwarta sprawa dotyczy 
skargi Gdańska o pełne wykorzysta­

nie portu gdańskiego, zdaniem Gdań­
ska, jest on pokrzywdzony wskutek 
kierowania przez Polskę całego obro­
tu na Gdynię.

. Dwie następne sprawy są to skargi 
ukraińskie. Jedną skargę wniosła po­
słanka Milena Rudnicka o zmuszanie 
Ukraińców przy spisie ludności’dó pó 
dawania narodowości polskiej lub ru­
skiej. Druigą skargę zgłosił pułkow­
nik strzelców siczowych Roman Susz­
ko o sposób traktowania aresztowa­
nych członków U. O. W. Referentem 
spraw ukraińskich będzie ambasador, 
japoński dr. Sąto, referent spraw gdań 
skich — nie został jeszcze wyznaczony

Powtórzenie się cudu
PRZY RELIKWIACH ŚW. JANUAREGO

OTTA DEL YAT1CANO, (KAP). 3.5. 
Dnia 30 b.111. o godz. .15.50 pawtórzyl się 
•w Neapolu cuid odiżycia krwi św. Jamna- 
rego, co zwykle zdiamza się trzy ratzy .do 
rolku. Zeschfniięta krew męczeńska św. 
Jaimuaircgo, przechówy/waina w amipuilce^ 
sita je się plyniną i poczyna, jak g^lyby 
wirzeć. Tyim razem cuid trwał 70 miiimuit. 
W dinii-u ciiidiu odbyły się tr^y tradycyjne 
wiieiilkie- procesje. Otłlbrizyimie tłumy wier- 
myicli; oczekujących cudu, z nie-opiisain yan 
eiiitu!zj.aizme>ni przyjęły wiadomość o je­
go powtórzyli im siię.

Sprawa Tasiemki
PRZED SĄDEM.

WARSZAWA,- 5.5. Sprawa „Taisiiemik-i4* 
i je'go spodkomeuiidinyeh1’ z placu „Ker*  
tcellialka" ma się ’ żinail-eźć juiż w tygodindacli 
■najibliiżsizycli na wpk-andiziie warszawskie­
go Sąd u okiręgowego.

MIĘDZYNARODOWY KONGRES
MIAST W LONDYNIE.

WARSZAWA, 5.5. (PAP) W dniu 
25 b.m. rozpocznie się w Londynie 
wielki międzynarodowy kongres m:ast 
pod protelctoratem króla Jerzego V. 
W skład komitetu honorowego kon­
gresu wchodzą członkowie rządu oraz 
najwybitniejsze osobistości społeczeń­
stwa angielskiego.

Z Polski wyjeżdża na kongres de­
legacja rządu, oraz delegacja miast w 
liczbie i około 30 osób. W skład, dele­
gacji rządowej wchodzą: wicemi-n. 
Korsak, dyrektor Banku Gospodar­

stwa Krajowego p. Waseęrab, nacz. 
Podwińslki i pos. Reder. Jako przed­
stawiciele miast wyjeżdżają m. in.: 
prezes ZwiiĄzku Miast Polskich pre­
zydent m. st. Warszawy inż. Zygmunt 
Słoimińskd, wiceprezydent prof. Błę­
dowski, prezydent m. Poznania p. Ra­
tajski, prezes Rady Miejskiej Pozna­
nia p. Kontrowicz, prezydent Katowic 
dr. Kocur,. wiceprezydent Krakowa 
dr. Klimecki, wiceprezydent Łodlzi ,p. 
Rałafeki, dyrektor Związku Miast p. 
Porowski i inni.

FANTASTYCZNE PLOTKI
POWODEM NAPAŚCI NA POLSKĘ.

Mury celne
WZNOSI RZĄD AUSTRJACKI.

WIEDEIŚj 3.5.. Ministerstwo przemysłu 
< hairudllu w porozumieniu z. minfetęr- 
gltwcsn sikairbu opracowuje uoiwą lisię to­
warów, których import ma być wizbronio 
my. Lista ta obejm-uje. zarówno produkty 
rolne,' jak i przemysłowe.

Koła miarodajne oówiiadezaiją, iż, zapa­
sy waluit i..dewiz w skarbie aiistrjńck:m 
zmniejszyły 'się w spoeób zatrważający, 
a tymczasem nadchodzi jtermSn płatności 
procentów od pożyczek aagfanioznyćh. 
Rząd niuisi przedsięwziąć’ radykalne 'kro­
ki zaradcze • i dlatego zamierza- wprowa­
dzić nowe ograniczenia importowe. Po­
dobno ograniczenia te będą posiadały cha 
ralkter tymczasowy.

BERLIN, 13.5. Fantastyczne wiado-' 
mości angielskich (korespondentów 
„Daily Herald" i „Daiły . Telegraph" 
z Gdańska o rzekomych przygotowa­
niach napadu Polski na Gdańsk w 
dniu 1 maja i koncentracji wojsk pol­
skich na Pomorzu, pódchwyćca skwa 
plówie prasa niem.ecka i rzuciła się 
na to, jak na żer upragniony, aby 
móc ukuć nową broń przeciwko Pol­
sce, mieć nowy .pretekst do wykaza­
nia . rzekomego nieBeżpieczeństwa pol­
skiego i konieczności zbrojeń niemiec­
kich. Cala prasa przepełniona jest cy­
tatami artykułów korespondentów an 
gielśkich, które zamieszczane są na 
naczelnych miejscach tłustym dru­
kiem pod ałarmującemi tytułam. 
jak np. „Zamach Polski na Gdańsk , 
„Gdańsk, w największem niebezpie- 

Iczeństwie", „Gdańsk o mało byłby 
Lzotoj zaięiyf.wzez Polskę!" i t.p.

Fantastyczne wersje koresponden­
tów ang-iełskiich wyolbrzymia się tu 
do rozmiarów projektowanego przez 
Polskę konfliktu zbrojnego. Nietylko 
prasa nacjonalistyczna, lecz i demo­
kratyczna napada z tej racji na Pol­
skę, oświadczając, że „Polska zajnie- 
tża powtórzyć drugi zamach jen. Że- 
1'gowskiego. Świat cały, winien zwró­
cić uwagę na to. zarzewie nowej. woj­
ny światowej na wschodzie Europy.."

„Jest to ukartowana gra między 
Paryżem a Warszawą" — psze prasa 
nacjonalistyczna, . a demokratyczna 
,,Vos9ische Zeitunig" uważa, że po­
dobnie alarmujące wieści są.ba.t-dżo 
znamienne i niepokojące . dla naprę­
żonych stosunków polsko- - gdańskich. 
Cała prasa wyraża przekonanie, że 
alarmy te będą miały tylko tę dobrą 
stronę, że zwrócą uwagę zagi-anicy 
ąa mebezpieczeństwo strożace Niem-

Bomba w Budapeszcie
SIEDEM OSÓB RANIONYCH.

WIEDEŃ, 3.5. Na tarasie hotelu 
„Cesarza Karola" w Budapeszcie, flk- 
stplodoiwa-la bomba. Wybuch nastąpił 
w kabinie telefonicznej, zbudowanej 
ze stali i szkła. Metalowe części zosta­
ły pogięte, a odłamkami witryn zasy­
pały gości siedzących- na tarasie.

. Podczas szalonej paniki, jaka wy­
nikła w hotelu, poprzewracano stoły, 
krzesła i stratowano dwie kobiety. 
Odłamki bomby i kawałki szkła po­
kaleczyły7 7 osób. Sprawców zama­
chu nie ujęto.

Według przypuszczeń policji, bom­
ba była podłożona przez komunistów, 
jako odwet za zakaz urządzenia po­
chodu w dniu 1 maja. Na tarasie znaj 
dowal 6ię w chwili wybuchu wicepre­
zydent policji budapesztańskiej z żo­
ną i córką.

Jean Paris, pierwszorzędny pływak fran­
cuski lia zaw<xlacli w lłeinis pobił światowy 
rekord na 500 m. o 7^ sek, w czasie 6-01-2-
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LOSY
do I-ej klasy

25 Loterjl Państwowej 
Polecają znane kolektury

JOZEFA HLAWSKIEGO
w Sosnowcu, 3-go Maja 23,
■w Bęckinie, Małachowskiego 1,
w Zawierciu, 3-go Maja 1,
w Grodfcu, Kośaiusak! 3, 3920
w Czeladzi, Kościelna 3,
w Dąbrowie Górn., 3-go Maja 4.

Główna Wygrana

1.000.000 zł.
Polowa losów wygrywa

Cena losowi
st. 40, 7,-sł. 20, %—10.

Z DMIA.
T. zw. wychowanie 

PAŃSTWOWE.
Zajmujące uwagi o t. zw. wycho­

waniu państwowem ogłasza „Ziemia 
Rzeszowska” (nr. 17):

— T. zw. wychowanie państwowe 
zainicjowanie przez ś.p. min. Czerwiń­
skiego, a surowo egzekwowane przez 
min. Jędrzeje wieża, jest od Szeregu 
miesięcy obwarowane setkami rozpo­
rządzeń, okólników,. odezw i t.p. —* 
[wyjaśniane „w. różnych naukowych 
rozprawach (p. Gałeckiego, p. Ziemno- 
iwicza), które nauczyciele muszą z-niać, 
ijalk „pacierz", i precyzowane na kon­
ferencjach, , które . dyrektorowie, in- 
epektorowiie, względnie wizytatorowie 
odbywają. Nie jest więc dziś rzeczą 
trudną zdać sobie sprawę z istoty te­
go... wychowania, co jeszcze przed 
paru miesiącami było rzeczą prawie 
niemożliwą. ’ . i

Całe ■ „wychowanie ' państwowe" 
Sprowadza się do „kultu ’ (tak się o 
tem mówi i pisze) marsz. Piłsudskie­
go. Każdy przedmiot winien go upra­
wiać. Nietylko .historja i język polski, 
ale gramatyka, nawet rachunki, i try­
gonometria. Czy możliwe? Jeszcze 
jak! . • i ■ i | u

Pytano nauczyciela gramatyki, jaik 
się z „wychowaniem państwowem" za­
łatwia?
. — Bardzo poprosili — odpowie­
dział... Zamiast odmieniać „Słowacki", 
odmieniam, z dziećmi „Piłsudski". To 
mi pozwala opowiedzieć dzieciom je­
go życie i wałki. t ■

Trudniejsza jest sytuacja nauczy­
ciela zoologji. Milsi prZeż cały rók 
czekać , na jeden odpowiedni morueńt, 
kiedyprzy „koniach" będzie mógł

powiedzieć coś o „kasztance" i o — p. 
marsz. Piłsudskimi... ■ '

Kto myśli, że są to „kawały" ten 
się myli. Okólniki władz szkolnych 
wyraźnie mówią, że „każdy przedmiot 
szkolny" musi prowadzić „wychowa­
nie państwowe". Nauczyciele więc -si­
lą -się na sposoby, byle' tylko móc o 
„marszałku" coś powiedzieć. Zwła­
szcza .tam, gdzie dyrektor szczególnie 
o to dba. Najbairdżiej trapieni są 0- 
czywiściie historycy • poloniści. Wszyst 
ko na ich lekcji musi się koncentro­
wać około osoby „marszałka". Każda 
postać historyczna' czy literacka mu­
si dać okazję do snucia uwag nad 
„wielkością" naszego „bohatera naro­
dowego". A więc „Pan Tadeusz" i dr. 
Jtidym, Kościuszko i Aleksander 
Wielki, Stefan Batoiry i Iwan Groźny.

ROZBICIE ATOMU
Doniosłe odkrycie naukowe w Cambridge.
W laboratorium fizycznym im. Sa- 

yendisha w Cambridge dokonano nie­
zwykle doniosłego odkrycia naukowe­
go w dziedzinie rozbijania atomów.

Znany fizyk angielski prof. Leonard 
HU! oświadczył, iż odkrycie to posia­
da daleko większe znaczenie niż moiż- 
naby było przypuszczać, ponieważ po 
.raz .pierwszy przy tego rodzaju ekspe­
rymentach euergja uzyskana pr.zy do­
świadczeniu przewyższała znacznie 
pod względem ilości energję inwesto­
waną w eksperyment. W szczegółach 
doniosłe odkrycie naukowe przedsta­
wia się następująco:

Dwaj młodzi fizycy angi-ellscy Co.ok- 
kro-ft i Walton pracujący w laborato­
rium pod kierownictwem światowej 
sławy fizyka angielskiego lorda Rut­
herforda .zdołali uzyskać rozbicie ato­
mów Helu i Litu. Do eksperymentu u- 
ży.to rury z doskonałą próżnią, a przy 
pomocy urządzeń elektrycznych ato-

Co zrobić z 20.000 cyganów 
na ziemiach polskich?

W Polsce mieszka około 20 tysięcy 
cyganów. Z tej liczby zaledwie poło­
wa ma obywatelstwo polskie, a pozo­
stali podają się za Węgrów, Rumu­
nów, Czechosłowaków, Greków, Ser­
bów i iip. Dodać.wypada, że niektó­
rzy z nich posiadają fałszywe dowo­
dy osobiste.

Ponieważ cyganie nie prowadzą not 
malnego trybu życia, lecz utrzymują 
się częściowo z jałmiuiżny, z wróżenia, 
z kradzieży i t.p., prizeto bywają pod­
ciągani pod kategorję uciążliwych 
cudzoziemców, których państwo nie 
może tolerować. T-o też przymusowe 
wysiedlanie cyganów obcych lńa być 
stosowane coraz częściej.

Co do cyganów polskich, to po­
wstał projekt osiedlenia ich ńa odiwod

Trudniej jest z postaciami niewię- 
ściemi. Ale od czegóż pomysłowość? 
Jeśli jakaś „Marja" lub „Aniela" po­
chodziła z Litwy, to trudność usunię­
ta; wszak „z Liitwy pochodzi nasz bo­
hater narodowy". Gorzej, jeśli chodzi 
o „Wandę" z Małopolski, zwłaszcza, 
że „Wanda nie chciała Niemca”. Ale 
że Wanda utopiła się w Wiśle, Wisła 
zaś płynie przez Warszawę, w której 
mieszka nasz „bohater narodowy", 
więc i tu „■wychowanie państwowe" 
jest możliwe.

Toć u nas w gimnazjum żeńslkicim. 
w wyższych klasach niedawno mie­
liśmy przykład, że wiele gimnazjali- 
eteik nie wiedziało, kt-o jest Paderew­
ski, naturalnie nie wiedziało też, czy 
żyje, czy i jaką rolę odegrał w Zmart­
wychwstałej Polsce.

nty uzyskiwały wewnątrz riiry nie­
zwykłą szybkość 10.0ÓO kim. na se­
kundę. W ten sposób udało się uzy­
skać rozbicie atomu, przyczem, jak u- 
czeńi oświadczają, rozbicie atomu na­
stąpiło na drodze użycia tylko energja 
elektrycznej bez pomocy środków ra­
dioaktywnych. Prży napięciu 120.000 
volt następuje dość łatwo rozbicie a- 
tomów Litu i Helu, przyczem uzyska­
na energja rozbitych cząstek atomu 
jest sto razy większa aniżeli energja 
użyta do rozbicia.

Eksperymenty te dokonanie były w 
ciągu ostatnich dwóch tygodni. Zda­
niem fizyków angielskich wskazują 
one na to, iż doświadczenia w sprawie 
rozbijania atomu, znajdują się na do­
brej drodze i że w najbliższym czasie 
można oczekiwać w tej dziedzinie no­
wych rewelacyjnych odkryć ’ nauko­
wych.

nionych terenach Polesia. Zachodzi 
tylko pytanie, czy taki cygan potrafi 
zmusić się do pracy na roli. Gdyby 
powstała wieś cygańska, to przede- 
wsizystkiem w okolicznych wioskach 
poiginęłyby konie, kuTy, gęsi, a następ 
nie chłopi pnzyszliby z widłami wy­
pędzać obieżyświatów.

o regularne wpłacenie prenumeraty
za MAJ b. r.

za odebraniem ocł naszych roznosicielek 
odnośnych kwitów

150 procesów
I 150 WYROKÓW UWALNIAJĄCYCH

Sąd apelacyjny w Toruniu rozpa­
trywał głośną sprawę przeciwko red. 
„Słowa Pomorskiego” i kontrolerowi 
rejonowemu Obozu Wielkiej Polski p. 
Edwardowi Piszczowi o przemówienie, 
wygłoszone Ina zebraniu narodowem 
w dniu 11 października ub. r. w Zie­
lenili, po w. Wąbrzeskiego. Sąd okrę­
gowy zasądził red. Piszczą jedynie z 
par. 151 kk. (rozpowszechnianie prze­
kręconych i fałszywych faktów o. u- 
rządzeniach państwowych) ma dwa 
miesiące więzienia, z zaliczeniiem are­
sztu śledczego. Sąd apelacyjny ogłosił 
Wyrok uwalniający red. Piszczą od 
Wńiny i kary z braku dowodów i cech 
przestępstwa.

Wyrok tonuńekiego Sądu okręgowe­
go przeciw p. Pi&zczowi był jedynym 
wyrokiem zasądzającym w dotych­
czasowych procesach przeciw człon­
kom Obozu Wielkiej Polski. We wszy­
stkich innych (około 150) procesach 
zapadły wyroki uwalniające. Obecnie 
i w tej sprawie stwierdzono bezpod­
stawność oskarżenia i uwolniono pod- 
sądn-egO.

Wydzierżawienie fabryki
PRZEZ URZĘDNIKÓW 

I ROBOTNIKÓW.
W ubiegłym roku unieruchomiono 

w Orzeszu w pow. Pszczyńskim istnie­
jącą tam oddawna fabrykę szkła. By­
ła to własność spółki akc. Produkcja 
miesięczna wynosiła 50.000 zł. Robot­
nicy i urzędnicy tej fabryki po prży- 
musowem tOćznem bezrobociu, objęli 
tę fabrykę na zasadach spółdzielczych 
wydzierżawiając ją od właściciela na 
dogodnych warunkach.

Robotnicy i urzędnicy wpłacają na 
udiziały całkowity zarobek pierw­
szych, dwóch miesięcy. Do uruchomie­
nia szklarń! potrzebny jest jeszcze ka­
pitał około 15.000 zł. la spółdizielcża 
fabryka zatrudniać będzie około 150 
robotników.

Jest to pierwszy wypadek ńa Gór­
nym Ślipku objęcia unieruchomionego 
pnzedśębiOrśtWa na zasadach Spół­
dzielczych przez robotników i urzęd­
ników.

Zamek cieszyński
REZYDENCJĄ MASARYKA?

Republika czeskosłowacka nabyła 
w tych dniach na własność zamek w 
Cieszynie będący własnością austrjac- 
kiej rodziny .magnackiej ks. ks. Thuiń- 
Hohenśtein. Zamek pochodzi w części 
jeszcze z czasów ipiąsło-wekich i był 
siedzibą książąt udzielnych Śląska 
Cieszyńskiego. Jest pełen pamiątek 
liiStótyczJilycli, posiada piękne zbiory 
i bibliotekę.

Wedle pogłosek zamek ma być jed­
ną z rezydencyj prezydenta republi­
ki Masaryka dotąd na Śląśkti Cieszyń­
skim mało popularnego.

EMIL GIRLEAŃÓ.

GRIWEJ.
(TŁÓM. Z RUMUŃSKIEGO)

Jest stary. Rozumie, że jest stary, 
niezdatny do niczego i że przez ten 
krótki czas, który przeznaczono mu 
żyć jeszcze, będzie ciężarem dlla wszy­
stkich. Odkąd zachorował, nikt na 
niego nie zawoła, żadna dłoń nie po- 
pieści go życzliwie, żadna para oczni 
nie obejrzy się za iniim przyjaźnie. Słu­
żył wiertnie. Dwadzieścia lat zimą i 
latem żył na podwórku i stazegł go 
czujnie podczas długich, słotnych je­
siennych nocy i pośród zimowych, bia 
łych straszliwych zamieci. Nie sypiał 
nigdy w swej budzie. Dysząc ciężko, 
z napiętymi muskularni, bo byt duży 
i silny, przebiegał wizgóliza śilliegu — 
docierał do najdafezych kątów ogro­
du i ujadaniem swojem ostHzegał, iż 
niewoilno-zbliżać się do domu jego pa­
na. Czyż pewnego wieczora nie 
schwycił za łydikę zlodizieja, który 
zaczaił się. pod drzewem w bliskości 
żywopłotu, aby kraść jabłka? W .na­
stępstwie tego przez długie lata cier­
piał na bóle w głowie, spowodowane 
uderzeniem pałką. Czegóż nie wycier­
piał, jąkjiichże uisłiig. nie oddał podczas 

dłnirolełiTiteż diiźny Griwej.

wierny pies podwórzowy?
Ale czas mija — żyeie ucieka. Te­

raz jest już stary. Nie może dowlec 
się nawet do drzwi kuchni', aby po­
chwycić kość, polizać ją przynajmniej 
Caluitkie dnie mijają niekiedy, a Gri- 
wej nic przełknąć nie może, bo nie ma 
sił poruszyć się z miejsca. Ostatnio 
straszliwe bóle poczęły go trapić. Wy­
je I— W nocy, zwłaszcza kiedy nie rn.a 
żadnej rozrywki •— kiedy nie widzi 
innych psów, kiedy dotkliwiej niż za 
dnia odczuwa swoją starczą samo­
tność. Kiedy zostaje tylko ze swojem 
cierpieniem. Gnębi go choiroba — więc 
Griwej wyje. Z początku jęczy gło­
śno z zamkniętym pyskiem, iz szty- 
wniiałym językiem wyje głęboko,, jak­
by kawała nni odrywało się z jego 
piersi serce. Chwytają go dreszcze. 
Spazm wykręca mu szcżękli, a stęka­
nia psa stają' się odraz gtaśmiojsze, 
bardziej ostre. A potem płacze, płacze 
tak, jak płaczą ludizie. Gorące łzy ście 
kaja mu wzdłuż pyska i zdają się go 
palić. Wreszcie oszalały z bólu, nie 
mogąc znieść dłużej męczarni poczy­
na wyć namowo, wyje okropnie, ize 
wszystkich sił, wydobywających się 
z jego trzewi, z całym psiem wysił­
kiem głosu — wyje w sposób przera­
żający, a wycie to rozbrzmiewa w od­
dali i odpowiada mu echo — jakby 
znów drugi pies szlochał, litując się 
had dola swego brała. O świitie. kńe-

| dy brzask majaczy na horyzoncie, Gri 
wej wyczerpany do cna, zasypia wre­
szcie na swym słomianym barłogu.

Wszyscy mieszkańcy okolicznych 
domów przeklinają psa. Wszyscy. Je­
go wycie mąci im spoczynek w nocy, 
przerywa sen, budzi ich, dreszczem 
przerażenlia. Z bijącem sercem siada­
ją na łóżku, nadsłuchując. Niektórzy 
bają się przesądnie, że wycie Gńiwe- 
ja sprowadzi nieszczęście, uprzedza o 
czyjejś śmierci. Pies słyszy ludzkie ro­
zmowy i rozumie ich senis. Łagodine- 
mi poibladfemi od choroby oczami śle­
dzi iża nimii długo, aiż znikną we wnę­
trzu swych domostw. Rozumie i cze­
ka, kiedy wydzwoni jego godzina.

Pewnego dnia z daleka ujrzał swe­
go pana. Zbliżał się najwidoczniej do 
niego. Ręce miał z tyłu ukryte za ple­
cami. Trzymał w midi coś, co błysnę­
ło na zakręcie drogi w promieniach 
słońca. Gniwej wie, że pan pńzychodizi 
w jego sprawie. I w tej samej chwili 
budzi się w duszy pisa, nie ból, ale 
straszliwy smutek, bezmierna litość 
wobec tego pana, którego znał dziec­
kiem, z którym się bawił, któremu to­
warzyszył w przechadzkach po po­
lach, u stóp którego kładł się ulegle, 
aby otrzymać izasłużone raizy. Smutek 
ten napełnia go, rzekłbyś świeżemi si­
łami; podniósł się jęknął, zapłakał 
i powlókł się do człowieka. Czołgając 
się. dotarł dio niego — polizał mu sto­

py, jakby go chciał pożegfiać, poczem 
zamknął oczy, skurczył się i czeka... 
Czekał długo, długo.

Czyżby nagłe współczucie zatarga 
ło sercem ciztowiieka? Żaden strzał nie 
zmącił bowiem ciszy podwórka. Gri- 
wej zrozumiał jednak, że odejść; mu 
już wypadła. Poczuł niejasny żal, iż 
przyjdzie mu oczy zamknąć tułaj, po­
śród tego obejścia, gdiziie żył tyle lat, 
pośród tych wszystkich znajomych 
rzeczy, z kłóiremi tak trudno pńzyj- 
dlzie się rozsiać, pod spojrzeniami lu­
dni nie zwracających się ku niiem-u 
przyjaźnie. Zebrał ostatek sił i jakby 
ag kto>ś goińil, ile tylko tchu starcizyło, 
począł oddalać się jak mógł najepiesz 
miej. Wyszedł za furtkę podwórza i 
skierował się ku lasom. Kiedy tam do­
tarł, zapuścił się w pierwszą dostrze­
żoną gęstwinę i tam pośród ukrywa­
jących go gałęzi wykopał sobie leże 
i czekał. Pod wieczór pierwszy dreszcz 
wstrząsnął jego ciałem — poczem dru­
gi tiizdoi, ostatni. A w chwili gdy du­
sza opuszczała jego ciało — Griwej 
przysiadł na przediniieh łapach, łeb 
odwrócił W stronę folwarku i zaczął 
wyć, wyć jakby żegnał się poraź ostał 
ni.

Na to krótkie wycie śmierci odpo­
wiedziało echo poraź ostatni, zdawa­
łoby się, że żniny pies pnżyzywa Gri- 
weia do siebie w meanama diak
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3 MA J w ZAGŁĘBIU DĄBRO WSKIEM
„PRZEZ OŚWIATĘ DO DOBROBYTU I POTĘGI PAŃSTWA"

W SOSNOWCU.
Obchód w Sosnowcu ekonceńtirował się 

mta nabożeństwie w kościele ipairafjatłluyiim
Kuśdiół był dosłownie wypełlniwny pe 
brzegi.. W środkowej nawie ustawiły Się 
orgiauifeacije, towarzystwa i cechy, pirzed- 
stamwelstwo miasta — stanęło kilkadzie­
siąt sztandarów. Młodizież harcerska, etra 
że poóamnĄ delegacje oraz ogromne rze­
sze tych, którzy roeziniicę Koins.tytuicjj 3 
Maja przyszli uczcić modildltiwą, •wysłu­
chały Mtay św., odjpraiwioinej przez ks. 
Tuiorę i kazania ks. Brodzińskiego. P. Ku 
charski odśpiewał przepięknie „Wspie­
raj mnie" Beinitiefea, p. Gucze „Glos du- 
ezy“ Adama, ineiil pieśni 'wykonał chór 
kościelny.

Po skończonem maboiżeńsltwie zabrzmią 
ła pieśń „Boże coś Polskę",, poczem orga­
nizacje otlitn afizerowały do swych siedżiib.

Trzeba tli stwiierdzić, że nireądzaina 
równocześnie dywersja poliiltyczna i po­
chód z olkffiżlji poświęcenia sztandaru 
kliubu im. ma.rsz. Piłsudskiego nie uda­
ły się. Z wyjątkiem trzech obcych ouga- 
niżacyj, całe społeczeństwo i wszystkie 
jego organizacje wzięły udział w ualbo- 
róństłwie, którein uczezono rocznicę na­
rodową.

Wieczorem odbyło się gafowe praedsta 
■wiernie, na którem ibyli obecni >kś. kam. 
Raczyński-, ks. pref. Sotbczyński, komi­
sarz W. Kuźniak, przedfitawicielle korpu­
su oficerskiego Ź p.aJl. .z prailk. Rarogie- 
wiczem na ciele, P. K. U. w osobie kpt, 
Pi-o-trowtk.iego., Związku oficerów, rezer­
wy, prizedlstaiwiiciete świaltia lekarskiego, 
Sókoła, origaniizacyj społecznych i. oświa­
towych. Sała świeciła jedinalk pustkami. 
Przed przedstawieniem o rollii Pofekie-j 
Macierzy Szkolnej mówił red. S. Aimollid.

HARCERZE.
,W prizeddizień obchodu 3 maja t.j. w 

potniiedziałek hufce harcerskie żeński i 
mnęsiki..zfebrały się prtzed dworcem poczerni 
iz orkiestrą kolejową na czele udały się 
d.o ogrodu zabaw i gier semilnarj.uim mę­
skiego w Sosnowcu nad Przemiszą, gdzie 
Uiriządziouo ognisko. Wokół olbrzymiego 
ogniska ustawiły się -drużyny harcerskie 
przycizem odbył się, jakgdylby, -wesoły 
turniej śpiewaczy pomiędzy harcerkami 
i harcerzami. Po piosenkach piękną ga­
wędę związaną z obchodem Konstytucji 
3 Maja powiedział k®. Udmiarfiki.

W dniu 3 maja harcerze zo-rgamlzowia- 
Uii akademję w seminarj.um męskiem 
izw’iąza.ną ze złożeniem uroczystego ptizy- 
rzeezeinia pirżeiz haroerży. Na akademiję 
przybyli harcerze z całej chorągwi Zagl. 
Dąlbir.

Ładną akademję zoirgialniilzował Zwią­
zek włókniarzy Z. Z. P. w sali Związko­
wej n-a Pogonili. Przemówienie o Konsty­
tucji 5 Maja Wygtasil prof. R-eylbękiel.

NA ULICACH.
Naogół trzeba- stwierdzić, że obchód 3 

maja, odbiegający swoją formą od ob­
chodu lat ubiegłych, chociażby z pohto- 
du nieiu-rządzenia pochodu Wyipadl b. dO- 
brize. Puiblliiicznośei na uiliicach byłó dużo, 
zaś koncerty orkiestr wytworzyły na­
strój swobodny, niaweł radosny. Miasto 
ca-le udekorowane było chorągwiami', 
wiele sklepów urządziło ślioźate wysiła- 
wy (f-irmy Czechowski, Kuiehairaki, Petie- 
keił), a piiócz tego wiele pfyWtiayćh o- 
sób nie ograniczyło 6>ię do nalklejęni-e 
nalepek na oknach, a pnzyibriailio piękni-e 
balkony i okna emblematami narodio- 
wemi.

Przez cały dlzień łrWała -zbiórką ma 
„Dar Narodowy", do południa Ua uli­
cach, poipobudiniiu w lokalach rozrywko­
wych.

W BĘDZINIE.
Oka-zele i efektownie wypad! oficjal­

ny obchód święta narodowego w Będzi­
nie, z uwagi na udział w uiroczys-tosci 
miejscowego garnizonu wojskowego, t.j. 
23 p. a. 1.

O godz. 10 rano na dziedzińcu koszar 
wojskowych odbyło się uroczyste nabo­
żeństwo. Na najwyższym puiakcie rozle­
głego pillacu -został urządzony ołtarz, obok 
którego zebrały s.ię poczty sztandarowe. 
Pon-iżej ołtarza zajęli miejsca przediśta- 
wiciełe władlż, urzędów i i.nsłytncyj. Z 
jednej strony placu zgromadziły się szko 
ły, z przeciwnej liczne organizacje, a 
iAa,™ caeść zańeło wojsko i pofcua. U-

.zapełnienie całości stanowiło obiramo wah­
nie tysięcznych rzesz ludności, przybyłej 
na nabożeństwo.

Po ustaw iemiu się na pHaiau orgamiiza- 
cyj, wojska i póldićijiii, dowódca 23 p.aJl. 
pilik. Rarogiewiicz- przyjął .raport, poczem 
■rozpoczęło się nabożeństwo. Mszy św. 
ipoliową odprawił ks. .proboszcz Peche, a 
Okolicznościowe przemówiieidie wygłosił 
iks. wikariusz Gawron. Podczas mozy św. 
Orkiestra wojskowa odegrała kiillka- utwo­
rów, a nabożeństwo zakończono • wsipół- 
nem odśpiewaniem hymnu „Boże coś Pod 
Skę“.

Po nabożeństwie odbyła się na pflaCiu 3 
Maja wspaniała defilliada. Po przejściu air 
lyllerji defilowała policja, W Sile 4 kom­
pana j pieszych i szwadronu konnego, a 
następnie organizacje P. W. straży po­
żarnie j i górników. Uwagę zwracał du­
ży izasitęp halllłeirczykóWi w liczbie prze­
szło 100 osób, oraż nieco mniejszy od­
dała! Sokola.

Popołuidiniiowy program obchodu świę­
ta wypełniły liczne zawody sportowe.

Pozatem. w godżiinach przedpołuidinio- 
iwych odbyła się kwesta na Dar Narodo­
wy.

W DĄBROWIE.
.W Dąbrowie obchód święta narodowe­

go rozpoczęło uroczyste nabożeństwo w 
■kościele. Mszę św. odprawił ks. szańube- 
łan Ma&wrlkiewiicz, a kaiżande wygłosił' ks, 
Baranowicz. Po nabożeństwie uformował 
się samorzutnie duży pochódi, który 
przy dźwiękach kilku orkiestr przeszedł 
ul. Sobieskiego. Część publiczności, łącz­
nie z pocztami sztandarowymi udała się 
do sali kina Kometa^, gdizie odbył się po­
ranek. Po świetnem przemówieniu prof. 
Wł. Folkieirskłegp na temat kostytucji 3 
Maja i jej znaczenia dla narodu, znana 
śpiewaczka p. Haklna Tryburcy odśpie­
wała kitka pieśni, a p. St. Słoński ode*  
grał na wiolonczeli parę utworów. W 
przerwach koncertowała orkiestra Stów.

KRONIKA ZAGŁĘBIA.
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Sróda

KALENDARZYK.
DziS Florjana
Jutro Wniebowstąpienie 
Wschód słońca 4 m. 3. 
Zachód „ 19 m. 4.

Kinoteatry w Zagłębiu
dziś wyświetlają:

SOSNOWIEC
ZAGŁĘBIE: On i jego siostra. 
PAŁACE: Szyb L 23. 

X Z SĄDOWNICTWA. Podiprokuirartor 
Sąd<u dkiręg-owego w Sosmoweu dir. Mi­
chał Rzadlkiewiciz został' mśanoiwiainy sę- 
■diziią Sądiu okręgioweigo w Soisuroiwcu.

X IMR‘E UNGAR, femameinailiny piamtisła 
Węgierslki', niewidemy, Tauireait II mię- 
'dlży/niairodowego 'kcinlkuirmi im. Fr. Chopi- 
■iiaij o girze którego prof. A. Micłuailów- 
siki póiwiieidiźiicail1: „Naipraiwtdę gra i to tak, 
jialk się zapewne po rac druigii w żyćńu 
słyszeć hiie będaiel...” wygitąpi w Sosnow­
cu w sobotę 7 maja b.r. o godizimiiie 8 w. 
«w sali kima „Pałace”. B>’4oty w firmie 
WP. Cz-echowskiiego. 5386
X PRZEWÓZ DO SZPITALI UMYSŁO­
WO CHORYCH. Mmiaterafwo spraw 
wewin^ianych wydało do wojewodów o- 
kódlniiikj w którym wyjaśnia sprawę ulg 
ikolejowyoh przyisłuigującyeli przy przc- 
wożeinii'u umysłowo chorych rópatrj-am- 
tów do fiizjpiitailii. Przy prźewożeiuiu takich 
chorych przysłuigują ulligi kolejowe za­
równo dila chorych, jiaik i ich konwojen­
tów. Pielęgin.iaifiz, uidająćy się po chore- 
go, po’Wiiiniein być zaopatrzony przez 6Z|pi-
tal w odpowiednie zaświadczenia, na pod 
stawie których Otrzyma uilgowy prze- 
jażd ze szpitala do graindcznego puiniktu 
przejęcia chorego, oraz w drodze pówrot 
nej wiraż z chorym. Koszta przewozu 
choycii repaitrjaintów do sizoiitali .pokry­
wa urząd emifftac^Hj^

ciągu i z-ostalo udeirzoirte stoipniaitai w 
główkę. Skuifikieni uderzenia dżiewczyin- 
ka wtpadla do rowii, doznając przylean 
dotlkłiiwych obrażeń. Przeiwłeziona do 
szipitailia powiatowego w Bed ziłnto. dziew- 
czytnika zmairla.

młodzieży polskiej.
Popołudniu odbyły się popisy i zawo­

dy sportowe, urządzone staraniem. So­
koła, otaz zabawa ludowa W ogródku 
Stów, robotników chrześcijańskich. Zbiór 
ka uliczna na Dar Narodowy przyniosła 
315 zł. W roku bieżącym zbiórki ulliiezne 
charakteryzował ciekawy objawi, miano­
wicie dawano niewiele, co jest zrozumia­
łe, lecz dawali Wszyscy, przyczem zda­
rzały się idomenty naprawdę wzruszają­
ce, gdy np. robotnik na propozycję pań 
kwesiar&k nabycia znaczka, odpowie­
dział:' na oświatę chętniebytn dał, lecz, 
niestety, ód dwóch łat jestem bez pracy 
i grosza przy duszy nie posiadam. Inni 
zaś robotnicy wyjaśniali, że pracują na 
3 dni i dlatego niewiele dać mogą, skła­
dając drobne, lecz tak Ceihine daitkd.

W CZELADZI.
W obchodzie święta nairód owego w Cze 

ładzi uderzającym był fakt nie.ziWykiłe 
licznego udziału orgainizaicyj i puibłłiiczrti)- 
ści. Kiedy po nabożeństwie w kościele 
pochód rozwinął się na tillicy, liczył pól 
kilometra długości.

Przy dźwiękach orkiestry, przedefilo­
wano glówinięj&zemi ulicami miasta, uda­
jąc Biię pod pomnik. Tu przemówił do 
.żebranyeh mec. Kuchta, który w pięk­
nych słowach omówił zhaczeińie rocznicy, 
oraiż ainallogję stosuiiiików ówczesnych i 
obecnych. Po odegraniu hymnu narodo­
wego, pochód rozwiązał siię. Wieczorem 
w sailii kina „Cżary“ odbyła się uroczy­
sta akademja.

W NIEMCACH.
Imponujący obchód 3 maja zorganizo­

wany został w Niemcach. O godiz. 9.30 
rano zebrały 6ię organizacje przed klu­
bem poczem udano się w kieiruńiku ko­
ścioła w Kazimierzu. Na płiaiou 11 Listo­
pada złączono się z drugą grupą ż Kazi­
mierza i już razem udano się do kościo­
ła. Frówwdiziiił pochód b. sprawnie p. Sa- 
teriiius. W pochodzie brały udiział wisizyist 

Teatr miejski
w. SOSNOWCU.

W środę dnia 4 maja — po cenach zniżo­
nych ód 50 gr. do 1.90 zł. wesoła kOiinedja 
w 3 aktach Arimonta i Gerbidona p. t. 
JSZKOŁA KOKOT* ’.

X KIEDYŻ U NAS TAK BĘDZIE? W 
W wbiegły poniedaialelk ihż. Znainiiecki 
wygłosił przez radjo odczyt na temait: 
„Głośnik >w radjo“. W pogadance tej pre 
legent wspomniał, iż zagranicą 75 proc, 
programów radjowych stamowią audy­
cje mnuzyczine. Słysząc to, z żalem my- 
ślallo się o programach naszych stacyj 
nadawiczyohj gdizie stosunek ten jest od­
wrotny. Pozositaje jedinalk hadiziejai, że i 
u nae lijąstąipi kiedyś poprawa i że wresz­
cie słuchacze doczekają się większej 
ilości auidyćyj muzyczno - śp-ewaczych.
X PASZPORTY ZAGRANICZNE, Spra- 
-wa podwyżki opłat za paszporty zagra- 
niczne jest przesądź ona i W diniaCh naj- 
bkiższych wydane ma być w tej sprawie 
odipowiediiiiie zaibządizetnie. Obecnie odby­
wają się W Miinist. skarbu narady, W któ­
rych wyniiku ustatona będzie wysokość 
tej podwyżki. Przeiprowadiza się szczegó­
łowe kalkulacje zefiizłorocznych Wpły­
wów z opłat za pasizipoirty zagiraiiiiczne; 
kalkuilacje te posfuiżą, jako mateirjał o- 
rjentścyjiny przy us-tałaihóu wysokości 
podwyżki. Wipływy z podwyżki Opłat za 
paszporty zagrandc-zne przeianacźone bę­
dą na wajikę z bezrobociem.
X NIESZCZĘŚLIWY WYPADEK. One- 
gdaj na pńzejeźdizie kolejowym międizy 
Ząbkowicami a Łazami, podicizas pr^ejeż- 
dżainia pociągu towarowego znailaiżło się 
pozbaw ione jakiejikoilwieik opdeiki dwwlet 
iiito dizdeCko Aliińika Czarnecka z Wygieł- 
zowa. Maieńsitwo nie zdając sobie sprawy 
iz niiebezpieczeństwa podeszło bibiisiko po-

kie organizacje-, prżyczCtn powszechną 
uwagę zwracał oddział gospodyń 'wiej­
skich z Porąbki prowadiżoiiyclh przez p. 
Czaplicką.

O godiz. 10.50 odprawione zośtiaiłb uro­
czyste nabożeństwo. Prześliczne każa-nie 
powiedział ks. Juirćzyńskf. W czasie na­
bożeństwa śpiewały chóry.

Po nabożeństwie uformował się ponow- 
ąie pochód, poczem ma placu li Listopa*-  
da. odbyła się defilada prźed pocztami 
sztandar owemii, Przygrywała orkiestra 
kopalniana.

0 godz. 3 popol. .rozpoczęły eię zawody 
kolarskie, tylko dla miejscowych koja­
rzy. Trafia wynosiła 4 i pół i 9 kilonte- 
traw. ZaiirteireśtHvainie putóśczimOSai było 
ogromne.

O godz. 6 rozpoczęta się akademja w 
fiallii k lilb u . w Niemcach. IMiżiiał pnlbliwz, 
naści był talk wielki, że eallia tńfe mo­
gła pomieścić. Po prlżemówiiSiiM red. SJ 
Arnolda o roili i zniaeztmiu Polllskfej Ma­
cierzy Szkolnej w życiu nairadnl twl<sAcń<&' 
go rozpoczęła się część artystyczna, o 
brązem żywym., przedstawiającym apo­
teozę „Oświaty". W dafcizej ozęśói obfilte- 
go płogiramiu nastąpiły dekil.aimae.je, apta- 
wy, tańce.

Publiczność gorąco dHaskiwate po. 
wzczególme występy. Wogóle obchód w 
Niemcach Wypadl. imponująco.

JEŻELI W WARSZAWIE, 

TO TYLKO g

NOWACO/PODA
RESTAURACJA - BAR.

VAR/ZAVA JA/NA H. 
REWELACYJNIE NI/KIECEŃY

Kwestja płac
W MAŁYCH KOPALNIACH.

jaik już w swoim czasie dtóino&illłiiśniy 
wlaściiciele małych kopalin Zapowiedzie­
li obniżenie zarobków, podobnie jak ob­
niżyły je kopalnie zrzeszone, t.. j. o 8 
proc. Naslkutek pertraktacyj 'właścMede 
tych kopalń skłoni Ibylld obniżyć płace 
o 6 proc. Obecnie wyłoiiifta się nowa 
kwest j-a. Mianowieiej Wobec tego, źe prże- 
mysdoiwcy będą musield płacić 80 gr. od 
toony, 5vydobytegó węiglla na talk zw. 
fundusz wyrównawczy*  domagają się 
oni obniżenia płac o 8 proc. Ponieważ 
robotnicy nie ehcą zgodizić się na taką 
oibtniźkę .płac doszło dio zatargu. W związ­
ku z tern w piątek odbędzie się w Inspe­
ktoracie ptacy konferencja międizy stro­
nami pod pirze'wodihiict'weiii inspektora 
pracy ipż Fed^roiwiiić^a.

X PAPIEROSY NS STANIEJĄ. W 
®wiązku z zairżądżcńiieim, obniżającetn 
ceny wyrobów' spirytusowych, cżęść pra­
sy podała wiadomość, jakoby w ńajiblliż- 
szyrn czasie nastąpić miała i zniżka cen 
wyrobów ihonopoln tytoniowego. Jaik sfe­
ry miarodajne informują, żriiizlka taka 
nie jest w obenej chwdild przewidywana. 
A sdkoda... Dofcizeiby to zrobiło i iairbo- 
wj i paiacżom!
X KRWAWE PORACHUNKI RODZIN­
NE. Międizy Stanisławem Femdynem, a 
jego paisieirlbeim Józefem Mallinialkiem 
doB'Z>io do sprzeczki na tlle nieporozumień 
ródiziinnych. Podczas sprzeczki krewki 
pasierb zadał kfllka ran nożem siwemu 
ojćzymoWi. Przewieziony do sizpiltiaiła po­
wiatowego Ferdyn unegdaj zmarł.
X KRADZIEŻE. Na poczcie w Sosnowcu 
u.ieiznany sprawca wyciągnął z kieszeni 
■kamiizeiliki Antoniemu Gieraltowiskiemu 
(Ailej 19) zegarek z łańcuszikdem.

W nocy z uib. poniedziałku na wtorek 
sikir.aiclizioiiio Bogusławowi Lubieńskiemu, 
•zamieszkałemu w Sosnowcu. (Sięlecka 
111) rower z ibałkonu.

I. ---- —

ZaDMmldaBledoPJŁS.
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DŹWIĘKOWE KINO

„PAŁACE”
1JW W SOSNOWCU.

«lica Warszawska 2.

KINO 
„ZAGŁĘBIE” 

1149 DAWNIEJ 

Kino-Teatr „UDZIAŁOWY"

DZIŚ PREMJERA! Najwspanialsza komedja obecnego sezonn

„ON I JEGO SIOSTRA”
W rolach tytułowych! YLASTA BURJAN I ANNY ONDRA. - --------

NAD PROGRAM:
„PSY—SPORTOWCY”
i „TYGODNIK PARAMOUNTU”

NASTĘPNY PROGRAM: 
„SZANGHAJ — EXPRES“ 

Marlena Dietrich 1 May Vong.

Dziś premiera polskiego filmu

„SZYB L 23"
dramat z życia górników Za­

głębia Naftowego.
W rolach głównych) BASKA, OR- 
WID, STEFAN JARACZ 1 JERZY 
MAKR. — — — — — —

WKRÓTCE |

V SIlBi |
tiomsjiiiiii j

ZE SPORTU.
22 P. P. (Siedlce) — T. S. UNJA (Sosno­

wiec) 4:5 (5:0).
Wczoiraj sportowcy Sosnowca mieli 

^możność ujrzenia bemjamiin.ka Liigi 22 
p^p. z Siedlec w epotlkamiąi z inajciilliniej- 
gizym zesipolemi pillkairslkim Sosnowca T.'S. 
Unją. Zespół 22 pjp. po ligowem spotka­
niu, rozegraniem w uib. niedzielę ze ślą­
skim Ruichem w Wicilkieh Hajdiulkach 
został zaprószony'przez U.uję do roizegra- 
tnia spotkamia towairzysk.fe>gio. Jak było 
do przewidzenia, zawody te ściągnięty 
wczoraj na bo«lko Unji oikoup 2 tys. 
wiidizóiw. Goście poikazalii ładną girę, nie­
mniej jednak i gospodarze dołożyli -wszeil 
kich starań, aiby ze spotkania'tego wyjść 
zwycięsko. Do przerwy ińieili przewagę 
wojskowi, uzyskując trzy bramki. Po 
przerwie natomiast więcej z gry miała 
Unja. Decydująca o zwycięstwie, woj­
skowych bramka paidła z jedenastki. Za­
wody prowadzili sędzia ligowy B. Maizimr.

C. K. S. — ZAGŁĘBIANKA. Jutro o 
godtz. 11 rano na boisku w Dąbrowie, 
prtzy ul. Legjonów drużyny powyższe ro­
zegrają mecz o mfetirz-ostwo ki. A. Przed­
tem grają rezerwy.

SOLWAY - KRAFT 10:1. W ub. mie- 
daieilę odbyły się zawody o mistrzostwo 
ki. B. pomiędizy powyż&zymi. zespoliamii-, 
zakończone zaisłużomem, dwucyfiroiwem 
zjwycięsitrwem Solyayiu w, stosunku 10:1.

PIĘCIOBÓJ W CZELADZI( NIE OD­
BYŁ SIĘ. Orgainizowainy na dzień wczo­
rajszy pięciobój dlrużylnowy o puiliair 
przechodni maigisrtiratu m. Czeladizi, nie 
odbył się, z powodu braku konkurencji. 
Drużynę kompletną wystawił, tylko So­
kół, Strzelec bowiem z powodu dyskwa- 
Hitfilkaicji jednego członka nie móigl 
iwiziiąć udłziału. C. K. S. inie wyistiaiwił 
idiruiżyny, ponieważ jeden z zawodników 
(zachoTowaJł, a drugiego nie zwolniono z 
Wojska.

PROGBAM BABJOWY
KATOWICE.

ŚRODA 4 MAJA.
11.5$ — Sygnał czasu oraz hejnał z wieży 

Manjaickiej. 12.10 — Koncert z płyt gramofo­
nowych. 15.20 — Komunikat meteorologicz­
ny. 15.05 — Komunikat gospoidfairozy. 15.15 — 
Rożne bajeczki opowie dzieciom Ciocia Hela. 
1525 — Odczyt z cyklu dla maturzystów 
szk. śr. (Dz. „Historja") ,.Zjednoczenie 
Wioch11 wygi. prof. Janusz Iwaszkiewicz. 
15.50 — Odczyt z cykliu dla maturzystów szik. 
śr. (Dz „Polska •współczesna14) „Kultura du­
chowa Pollisfai’* 1 * * * wygi. dir. Wacław Lipiński.

Postanowiła wrócić na miejsce nocnych zdarzeń
i uwolnić go w ten, czy inny sposób.

To postainowienie wprawiło ją w stan ener­
gicznej ruchliwości, charakteryzującej niegdyś 
wszystkie poczynania jej ojca. Poiszuikala map 
automobilowych i rozpostarłszy je na stole, zaczę­
ła studjować okolicę Huguenot Road i Staiplętonu. 
Na początku przymusowej jazdy samochód pę­
dził w kierunku południa. Jaki most mógł sic znaj­
dować mniej więcej w odległości dwudziestu mi­
nut jazdy? Naturalnie most na Kiłlu.

Od New Jersey do stromego wzniesienia, a po­
tem doliny, a potem znów wzgórza muisiaia upły­
nąć godzina .z okładem. Jakie górzyste miejsca mo­
gły się znajdować w tym promieniu?

Jak kot, wracający na chybił trafił do miej­
sca, z którego go zabrano, aby się zgubił, Gaił sta­
rała się przypomnieć sobie zakręty drogi, którą 
jechała naoślep. laika rzecz nic, dała się rozwią­
zać, rożumiowaniean. Ale ona nie'rozumowała. Ro­
zum rzucił ją w labirynt, w którym błądziła i szu­
kanie strącanej dragi poomaoku nie mogło już jej 
bardziej zdezorjenłować.

Zobaczyła przez okno Jura, wracającego au­
tem. Poczciwy chłopak naprawił motor! Porwała 
płaszcz,’ kapelusz i mapy i zbiegła nadól.

— Jur, pojedziesz ze mną i Jerry także! — 
l-zekła, siadając przy kierownicy. — Ale weźcie 
z sobą rewolwery!

Dwaj braicia posłuchali bez pytań i zwłoki, 
jak.dobrzy żołnierze i Gaił wyruszyła goinić wiatr 
w polu.

D. c. n.

16.10 — Komunikaty Związku wynalazców. 
16.20 — Odczyt pt. „Siedem cudów świata 
starożytnego'1 wygi. prof. Ludwik Wyigrzy- 
wailiski. 16.40 — Transmisja pieśni majowych 
z wieży Mariackiej w Krakowie. 16.55 — Le­
kcja języka angielskiego — Linguaplione.
17.10 — „Moda z punktu widzenia lekarskie­
go" — dr. H. Mjierzeald. 17.35 — Muzyka lek­
ka. 18.50 — Rozmaitości. 19.05 — Skrzynka 
pocztowa 19.20 — Dr. Tadeusz Dobrowolski, 
dyr muzeum śl.: „Podstawowe pojęcia sztu; 
ki“. 19.40 — Komunikaty Związku młodzieży 
polskiej. 20.00 — Fedjeton muzyczny. ..Sta- 
„ropolska kultura muzyczna11 wygi. A. Ćhy- 
biński. 20.15 — Muzyka. 20.45 — Kwadrans 
literacki Jana Szczepkowskiego pt „Most11 — 
nowela z czasów przeprawy gen. Żeligow­
skiego do Polski. 21.00 — Koncert solistów 
(Tarczyński, Macnez i Urstein). 22.35 — Ko­
munikat meteorologiczny. 22.40 — Intermez­
zo muzyczna. 23.00 — Skrzynka pocztowa w 
języku francuskim.

DO NABYCIA:
W pow. Leszczyńskim (woj. Poznańskie) jest 
do nabycia przetwórnia mięsa. Zaibądowania 
fabryczne składają się z budynku 3-piętiro- 
wego z kompletmem urządzeniem tęchaiicz- 
nem — kotłownią i suszarnią. Przy przed­
siębiorstwie znajduje się dom 9-ciopokojo- 
wy oraz 5 mórg ziemi. Cena około 60 — 80 
tys. zł. W jedmem z miast Poznańskiego jest 
do nabycia przy rynku kamienicą 2Jpięjro- 
wa z sklepem o 2 oknach wystawowych,, 
mieszczącym w chwili obecnej interes to­
warów łokciowych oraz garderoby męskiej 
i damskiej, a nadającym się również na 
wszelkie inne przedsiębiorstwo. Informacje 
w dyrekcji okręgu poznańskiego Związku 
obrony Kresów Zachodnich w Poznaniu, ul. 
Fredry 7. 3385

Fałszerze znaczków pocztowych 
aresztowani w Sosnowcu, skazani w Kielcach.

Na terenie wojew. Kieleckiego poja­
wiły się w początkach 1951 r. znaczne 
ilości fałszywych znaczków poczto­
wych po 25 groszy i stempli po 50 
groszy. Przeważna część falsyfikatów 
puszczono w Zagłęilbu Dąbrowskiem.

W maju ub. roku "władze wipadły 
na trop fałszerzy i aresztowały w So­
snowcu Wiktora Tropinatora z Wol­
bromia i jego wspólnika Moszka Ja­
kubowicza z Miechowa, w momencie, 
gdy usiłowali puścić w obieg znaczną 
ilość podrobionych znaczków.

Aresztowani przyznali się, że znacz 
ki otrzymali od niejakiego Mendla 

iiiBK ram
KONTRAMARKĘ 

wydaną przez Gwarec 
iwo „Hr. Rena.rd‘; skr« 
dzio-no Józefowi Ko­
walskiemu. 3572

OSTATNIA OKAZJA!
Pozostałe egzemplarze

Encyklopedji życia codziennego

ALMANACH
PANOWIE, PANIE 

różnych dzieLnic Pol­
ski, zamożni na stano­
wiskach, posz 11 k u ją
znajomości matiymo- 
njalnycli, niekoniecz­
nie majętnych. Intoi- 
niącję bezplasnie. — 
.iSląski Powiernik* 1 — 
Katowice, 3-go Alaja
Nr. 19. 2315

mm mim 

nowe nnciląg-2, pjfik!, 
pantofle oras wsie! 
kie prnybory spor­
towe, poleem po nis­
kich cenach. „St**-  
djon” Składnica 
Sportowa. Sosno­
wiec, Kościelna 6.

3312

KURJERA ZACHODNIEGO
można nabyć po zupełnie zniżonej cenie

egzemplarz zwykły 1.00 zł. |

s, oprawiony w płótno 1.50 „ §
3308

Sclienkera i Lej-busia Młynarskiego, 
których aresztowano.

Obecnie wszyscy czterej stanęli 
przed sądem akr. w Kielcach i skaza­
ni zostali: Jakubowicz na 2 lata wię­
zienia, Schenker i Młynarski po 1 ro­
ku więzienia, Tropinatora dla braku 
dostatecznych dowodów winy unie­
winniono.

DOBRA RADA.
żona: — Lokairiz radzi mi, żebym poje­

chała nad morze. Chodzi teraz tylko o to, 
dokąd "maim .się udać

Mąż: — Udaj się czemprędzej do innego 
lekarza!

Przekład autoryzowany z angielskiego.

itanął ptizy stole operacyjnym i pnzewró- 
_ta twarzą nadól. Następnie jął macać 

wprawnemi palcami jego stos pacierzowy, aż tra­
fił na potrzebny krąg. Ito podał mu kawałek wiaty,

miejsca, i zaraz potem skalpel. Galt naszkicował

84 -------
Ubrał się w obszerny plaezaz z kapturem, na­

krył głoiwę miękkim, czannym filcowym kapelu­
szem, wziął z szafy małą walizkę i skinąwszy 
przyjacielsko Iłowi, wyniósł się z sali. Na Galta 
nawet nie sipojitzał. Poszedł na górę, a potem opu­
ścił dom.

Galt st
cił pacjenta twarzą
.Wij

.. 1 . ... . ... ......
zmoczonej w jodynie, do wytarcia oznaczonego 
miejsca, i zaraz potem skalpel. Galt naszkicował 
sobie kierunek cięcia, i zaraz potom zaazął krajać.

Cięcie, długie na półtora, cala, obnażyło kość. 
Ito wręczył Gaitowi szprychę.z płynem „Kn“ i ten, 
poszukawszy starannie miejsca zetknięcia dwóch 
Łęgów, wbił igle w tkankę nerwową i nacisnął

Wyjąwszy igłę, zdezynfekował ją i schował 
do szafki. Ito zaś zajął się Jonesem, opatrzył mu 
ranę i przewrócił go zpowrotem na plecy.

Galt zamknął szafkę, zdjął biały kitel i po­
szedł do drzwi.

— Ito — rzekł. — Towarzysze Guriy‘ego nie 
mieli nic w ustach od wczoraj. Mógłbyś im co ugo­

tować. Do napicia daj im kawy, od której chce 
się spać.

Ito uśmiechnął się znacząco. Gaił, nie czeka­
jąc czy jego polecenie zostanie wykonane, udał się 
na górę do hadllu, ubriał się w płaszcz i kapelusz 
i opuścił dom.

Ito zgasił jarzące lampy rtęciowe i zostawił 
tyllko jedną żarówkę, poczem poszedł do pokoju, 
gdzie Hansen i McCabe czuwali nad nieprfzytoim- 
nym Gunly m.

— Mój pan pyta się, czy panowie nie mieliby 
ochoty na jajecznicę z gorącą szyniką, dżam trus­
kawkowy bułeczki i bardzo doskonałą kawę? — 
zapytał.

Na wlidiok Jaipończyifca McCabe zerwał się 
z miejsca jak buldog, który zpbaazył starego wro­
ga. Ale Hansem pchnął go zpo-wrołem na krzesło 
i odpowiedział w imieniu obydwóch.

— Pewnie, że czas byłoby coś przekąsić. A daj 
nam aby podwójne porcje, mongole!

|— Rozkaz, parnie! — odparł Ito. —r Za dziesięć 
minut' będzie gotowe.

ROZDZIAŁ XI.

Żywy Upiór.
W kwadrans po powrocie do domu Gaił wy­

skoczyła z łóżka. Ó śnie nie mogło być mowy. By­
ła strasznie zdenerwowana i nie mogła ani na chwi­
lę przestać myśleć o zagadkowej sprawie, która 
ją poprostu torturowała. Galt wpadł w potrzask 
z jej winy i nie pozwolił się jej ratować. Równie 
dobrze mógł jej kazać, żeby o nim zapomniała.
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